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CENA OGŁOSZEŃ: za wiersz milimetrowy 1 szpaltowy lub jego miejsce 


Prenumeratę pisma i ogłoszenia przyj- 
muje Administracja: w „Naszej Drukarni“, 


$. 
: (Dom Ludowy) Kościuszki 14, tel. 67. 


Najmniejsze ogłoszenie 2 


Cena numeru 20 groszy. 


Prenumerata kwartalna z odnoszeniem do domu 3 zł. 


RETRO IE ZET DZANIE SRTRE AI Z TA ZAŁ WAZOK OC S NEAS 


Próba oznaczenia rzeczywistego poziomu świadczeń 


w ubezpieczeniu chorobkowem 
na podstawie danych statyst. z działalności Kasy Chorych. 


W artykule swoim, prof. Wa- czu 1933 r. wyniósł 34,79, stoją zatem 


Konte P.K.0. Nr. 66.636 (dopisek: Gazeta Pabjanicka). 


> Sa > = =. Fa 


Powstanie Oddz. Tow. Eugenicznego 


oraz uchwała powołania do życia 


poradni przedślubnej i małżeńskiej 


ściszewski, wychodząc z założenia, że na 33-em miejscu (najniższa Rawa 
w ubezpieczeniach społecznych za- Ruska 20,13, najwyższa Drohobycz 
chodzi potrzeba oznaczenia poziomu 63,78, Łódź 48,5). 

świadczeń w ubezpieczeniu chorobo- Z tego widać, jak niejednolite 


wem, obiera drogę oparcia się na 
rzeczywistych, faktycznych wydatkach, 
związanych ze Świadczeniami. 


Oznaczenie pewnego poziomu 
wobec bardzo niejednolitych kosztów 
w tym samym dziale świadczeń jest 
wysoce pożądane i b. znaczne odchy- 
lenia w jedną lub drugą stronę wy- 
magają ingerencji władz. 


Przytoczymy z zestawień autora 
kilka danych dotyczących naszej Ka- 
sy, obecnie Ubezpieczalni. 


Obszar Kasa zajmuje 3016 km. 
(2 powiaty), a więc na 61 kas zajmu- 
dopiero 47-e miejsce, Zaludnienie o- 
gólne 339864, t. j. 45. miejsce; we 
wszystkich miastach Kasa posiada 
98099 mieszkańców, zajmuje już 24 
mićjsce, 0/0 ludności miejskiej wynosi 
28,9, zajmuje w statystyce kas, jak 
wychodzi ż tablic, 13-te miejsce, 
gęstość zaludnienia na kilometr 112,7, 
zajmuje zatem 12 miejsce (najmniej 
zaludniona Pińska Kasa 32,8, najbar- 
dziej warszawska 257); ubezpieczo- 
nych w siedzibach obwodów leczni- 
czych ma dzień 30.V1.33, a więc tyl- 
ko wyłącznie w miastach Pabjanice i 
Zdańska Wola 21239, czyli 840/0 u- 
bezpieczonych wszystkich, stoi za- 
tem na | miejscu (najniższy Droho- 
bycz 41.9), na terenie obwodów lecz- 
niczych (poza miastami Pabjanice i 
Zduńska Wola) — 4042, czyli 160 
a więc stoi znów najniżej, co jest 
zrozumiałe ze względu na ześrodko- 
wany przemysł głównie w  Pabjani- 
cach i Zduńskiej Woli. Przypis skła- 
dek na 1 ubezpieczonego w | półro- 


Wystrzeliwanie ptaetwa. 


Zakomunikowano nam, że nieja- 
ki p. S. z ul. Zachodniej poluje na 
cudzych nawet podwórkach na wrób- 
le, słrzulając do nich z floweru. Sku- 
tek taki, że spotyka się postrzelone 
ptaszki bez nóg, okaleczone, czemu 
przyglądają się dzieci, u których 
wszak szczepi się uczucie miłości do 
przyrody i przykłady znęcania się nad 
i tak biednem ptactwem w zimie da- 
wać się im nie powinno. 


Tacy sami niepowołani myśliwi 
popisują się i w parku Wolności, 
gdzie ofiarą ich padają niewątpliwie 
nietylko wróble, ale i inne ptaszki 
pożyteczne. 


Niewątpimy, że władze admini- 
strącyjne i Samorządowe wejrzą w te 
sprawy. 


Niebezpieczeństwo przyszłej 


Są warunki kas pod względem obsza- 
ru rozległości, terenu kasy, gęstości 
zaludnienia, 0/0 ludności miejskiej, 
Ojo skupienia ubezpieczonych, przypisu 
składek na 1 ubezpieczonego i t.d. 


Metodą numeracji cyfrowej prof. 
A. Kaufmana autor od l do V, 
dochodzi do podziału wszystkich kas 
na grupy pod względem poziomu u- 
dzielanych Świadczeń na zasadzie 
wydatkow kas na poszczególne ich 
rodzaje, oraz na urządzenia lecznicze 
w każdej kasie. A więc: 


Grupa I — najniższa: Brodnica, 
Grodzisk, Kowel, Leszno, Lida, Ra- 
wa Ruska, Równe, Rzeszów, Pińsk, 
Szamotuły, Złoczów. 


Grupa II — niska: Baranowicze, 
Chojnice, Czortków, Kołomyja, Krosno, 
Łuck, Ostrów, Pułtusk, Siedlce, Stra- 
rogard, Stryj, Wągrowiec, Zamość. 


Grupa III — średnia: Biała, 
Brześć n/B., Gniezno, Grudziądz, Ino- 
wrocław, Kalisz, Kielce, Lublin, Łom- 
ża, Nowy Sącz, Nowy Targ, Płock, 
Przemyśl, Stanisławów, Tarnopol, Tar- 
nów, Wilno, Zyrardów. 


Grupa IV—wysoka: Białystok; 
Bielsko, Bydgoszcz, Chrzanów, Czę- 
stochowa, Drohobycz, Ostrowiec, Pa- 
bjanice, Radom, Toruń, Wejherowo, 
Włocławek. 


Grupa V—najwyższa: Kraków, 
Lwów, Łódź, Poznań, Sosnowiec. 


Grupa VI—Warszawa. 


Ciekawe są dalej dane, określa- 
jące poziom świadczeń w powyższych 
grupach Kas. I tak np. koszt leczenia 
szpitalnego na 1 ubezpieczonego w 
I półr. 1933 r. w złotych wynosił: 


w l grupie od 1.84—3.40. 
w Il ,, 1,61—2.99. 
w III ,, 1.77—3.29. 
w IV, 2.79—$5.19. 
wV , 4.46—8.28. 
w VI, 6.39. 


Z tych danych, wyciągając prze- 
ciętną topologiczną dla każdej grupy, 
dochodzi autor do ciekawych wnio- 
sków, które kasy, znajdując się w 
trudnem położeniu majątkowem, mają 
zbyt niski poziom świadczeń i winny 
otrzymać pomoc, celem zapewnienia 
ubezpieczonym należytego poziomu 
świadczeń. W | grupie takich kas 
wymienia autor 5, w II—3, w |III—%6, 
w IV 3. 

Nasza Kasa w liczbie wymaga- 
jących „naprawy“ nie jest wymieniona. 


*) Przegląd ubezp. społ, Nr. 1, 1934, 


prof. L. Waściszewski. 


WAREYRY WĘŻE PACZKE AZ) 


wojny lotniczej jest 


w Pabjanicach. 


W niedzięlę odbyło się zebranie 
organizacyjne Pabjanickiego Oddziału 
Polsk. Tow. Fugenicznego, zwołane 
z inicjatywy p. dr. Eichlera. 

Na przewodniczącego obrad za- 
proszono p. dr. Wernica, prezesa Ra- 
dy Głównej Polsk. Tow. Eugenicż- 
nego w Warszawie. 

P. Dr. Wernic wygłosił dłuższe 
przemówienie, w którem przedstawił 
zadania eugeniki. Eugenika poza celem 
ogólnym, dążeniem do uszlachetnienia 
rodu ludzkiego, posiada doniosłe zna- 
czenie dla państwa. Z małżeństw za- 
wieranych lekkomyślnie przez ludzi, 
dotkniętych różnemi zboczeniami psy- 
chicznemi, gruźlicą, wadą serca i t.p. 
pochodzą dzieci chorowite, obarczone 
różnemi wadami, będące z początku 
ciężarem dla rodziców, a później, 
wskutek niezdolności do pracy, cię- 
żarem dla państwa, Tysiące takich lu- 
dzi zapełnia szpitale, przytułki, mil- 
jony marnują się bezprodukcyjnie. 

Instytucja porad przedślubnych 
t.j. badania stanu. zdrowia przed ślu- 
bem młodych kandydatów, nietylko 
uchroni więc miodych od nieszczęścia 
jakiem są nieuleczalnie chore dzieci, 
ale również i młode państwo nasze 
od marnowania grosza publicznego, 
bo przecież utrzymywanie tysięcy nie- 
dołęgów odbywa się na koszt ogółu, 
z podatków, płaconych przez wszyst- 
kich. Obowiązkiem więc sumienia o- 
bywatelskiego jest zwracanie się mło- 
dych ludżi do tej poradni wrazie ja- 
kichkolwiek wątpliwości. 

Z drugiej strony wiadomo, że 


wychowanie zbyt dużej liczby nawet 
zdolnych dzieci jest często niemożli- 
we ze względów materjalnych. Wtedy 
wychowanie każdego następnego 
dziecka odbywa się kosztem pozo- 
stałych, poziom odżywienia wszyst- 
kich członków rodziny, a więc i od- 
porność na choroby obniża się. W 
tych przypadkach przyjdzie z pomocą 
instytucja porad małżeńskich, ktora, 
biorące tylko pod uwagę poważne mo- 
tywy, będzie udzielać naukowych po- 
rad ograniczenia liczby potomstwa. 
Nie będą one jednak udzielane lu- 
dziom, nie pragnącym dzieci z pobu- 
dek egoistycznych. Przykład wymie- 
rającej z tego powodu Francji jest 
dla nas grożną przestrogą. Poradnia 
przedślubna i małżeńska, połączone 
w jednych rękach, będą utworzone 
wspólnym wysiłkiem Pabjanickiej U- 
bezpieczalni Społecznej (dawnej Kasy 
Chorych) oraz Zarządu m. Pabjanic. 

Po dyskusji naukowej dokonano 
wyboru Zarządu 'T-wa. Na prezesa 
Pabj. Tow. Eugenicznego wybrano 
jednogłośnie p. dr. Eichlera, inicjato- 
ra utworzenia na terenie naszego mia- 
sta oddziału tego T-wa oraz powyż- 
szych poradni; na pozostałych człon- 
ków Zarządu: p.p. dr. Manitiusa i dr. 
Piotrowską jako wiceprezesów, p. p. 
komisarza Jabłońskiego, dyr. Goliś- 
skiego jako skarbnika, p. dr. Świdra 
jako sekretarza. Na zastępców: p. p. 
dr. Tymieniecką, dr. Piotrowskiego, 
dr. Lisienkową. Do Komisji rewizyjnej 
p-p- Michniewicza, dr. Szapoeznikową 
i mgr. Kasperskiego. Dr. S. 


Z dźiałalności Ref. Opieki nad Matką i Bak 


Z. P. O. K. 


Referat powyższy otacza swą o: 
pieką głównie najbiedniejsze dzieci 
ze szkół powszechnych, dla, których 
prowadzoną jest świetlica w szkole 
im Grz. Piramowicza. Obecnie od 17 
stycznia uruchomioną zostanie druga 
Świetlica dziecięca w szkole Nr. 2 ul. 
Tuszyńska 75. W świetlicach dzieci 
pod kierunkiem wychowawczyń odra- 
biają lekcje, bawią się i otrzymują 
podwieczorki. 


Podczas świąt Bożego Narodze- 
nia dzieci ze Świetlicy otrzymały pa- 
czki z żywnością, oraz z ciepła odzie- 
żą. Paczki z bielizną i odzieżą otrzy- 
mało również 50 niemowląt z Kropli 


Mleka. 


Pozatem referat wznowił w roku 
bieżącym akcję śniadaniową dla bie- 
dnej dziatwy, tak iż codziennie około 
250 dzieci ze szkół powszechnych 
otrzymuje z domów prywatnych śnia- 
dania zbierane przez woźnych szkol- 
nych. 


KOR 


Ponieważ placówki powyższe 
isntieją i rozwijają się dzięki ofarno- 
ści społeczeństwa pabjanickiego, za- 
rząd Związku Pracy Obywatelskiej 
Kobiet składa tą drogą serdeczne 
podziękowanie tym wszystkim, którzy 
w jakikolwiek sposób do utrzymania 
ich się przyczyniają. 


Dr. K. Połakiewicz do Pa- 
bjanie nie przyjedzie. 


W związku z notatką 
ostatnim uumerze „Gazety“ o kon- 
cercie-balu Legjonu Sląskiego, który 
odbędzie się w dniu 13 b.m., dowia- 
sejmu 
dr. K, Polakiewicz na wieczór wspom- 
niany nie przyjedzie, 


naszą w 


dujemy się, że wicemarszałek 


straszliwe, a okazać się 


może zagładą dla narodu, który je zlekceważy. 


GAZETA PABJANICKA 


Nr. 2 


POLSKA-SOWIETY 


w oświetleniu kierowników polityki zagran. 


Na dorocznej sesji Centralnego 
Komitetu Wykonawczego ZSRR pad- 
ły z najbardziej autorytatywnych ust 
oświadczenia, zasługujące na baczną 
uwagę i dokładne rozpatrzenie. Z 
przemówień bowiem zarówno prezesa 
rady komisarzy Mołotowa jak i komi- 
sarza spraw zagranicznych Litwinowa 
urobić sobie możemy pogląd na sta- 
nowisko, zajęte przez Sowiety wobec 
najbardziej aktualnych zagadnień o- 
becnej polityki europejskiej. 

Nas obchodzi oczywiście prze- 
dewszystkiem to, co w tych enucja- 
cjach moskiewskich było echem prze- 
mian, zaszłych w r. 1933 w stosun- 
kach polsko-sowieckich. Otóż prezes 
Mołotow oświadczył, że uznaje jako 
„jeden z największych sukcesów“ 
dalszą „konsolidację stosunków z Pol- 
ską, stwarzającą perspektywy przyja- 
znej i rzeczowej współpracy, do cze- 
go Związek Sowiecki zawsze przywią- 
zywał i przywiązywać będzie wielką 
wagę”. 

Niemniej silnie zaakcentował tę 
platformę Litwinow. „Wspólne troski 
—oświadczył=i wspólne niebezpie- 
czeństwa Są najlepszym cementem, 
będącym s_„ójnią między państwami. 
Szczególnie raduje nas przełom, który 
dostrzegliśmy w stosunku polskiego 
społeczeństwa do ZSRR, świadczący 
o tem, że szerokie koła społeczeń- 
stwa polskiego stopniowo dochodzą 
do przekonania, żywionego przez nas 
oddawna, że między ZSRR a Polską 
jak najlepsza współpraca jest całko- 
wicie możliwa i powinna nastąpić, i 
że niema żadnych objektywnych przy- 
czyn, stojących na przeszkodzie do 
rozwoju tej współpracy“. 

Ale i poza temi deklaracjami, 
pozytywnie stawiającemi stosunek Pol- 
ski do Sowietów — ostatnie przemó- 
wienia Mołotowa i Litwinowa wnoszą 
wiele. interesującego materjału do 
oceny stosunku tego państwa wobec 
najważniejszych zagadnień doby obe- 
cnej. z ; 

Syntetycznie możemy: ująć to, 
co w Moskwie oświadczyli autoryta- 
tywni kierownicy polityki sowieckiej 
w cztery działy, Po pierwsze: dekla- 
racja na rzecz pokojowej współpracy 
z Polską. Po wtóre: stanowcze potę- 
pienie wszystkich, którzy myślą o re- 
wizji granic. Po trzecie: potępienie 
wszelkich kombinacyj w guście „pak- 
tu czterech“ jako groźnych dla idei 
pokoju. Po czwarte: uznanie poży- 
teczności Ligi Narodów, jako czynni- 
ka hamującego elementy, dążące do 
wojny'. 

Oto bardzo jasno sformułowana 
i z wielką szczerością wyrażona wy- 
kładnia poglądów i celów, do których 
obecnie zmierza Moskwa w swej 
polityce zagranicznej. 

Wróćmy jednak do tego, co nas 
bezposrednio dotyczy t.j. ukształtowa- 
nia się stosunków polsko-sowieckich 


i horoskopów w tej mierze na 
bliższą przyszłość, 

Trzonem polskiej polityki była 
i jest tendencja utrzymania pokojowe- 
go stosunku wobec sąsiadów. Wojna 
polsko-sowiecka była wojną o grani- 
ce, rozegraną wtedy, gdy po przeło- 
mie wielkiej wojny światowej świat 
przechodził płynny okres ustabilizo- 
wania się nowych wartości państwo- 
wych i poszukiwania nowych dróg, 
by każdemu państwu tę stabilizację 
zapewnić w możliwie najwłaściwszej 
formie. 

Jednak potem oba państwa co- 
raz bardziej przekonywały się, że je- 
dyną drogą, wiodącą do spokojnej 
przyszłości, jest pokojowa współpra- 
ca, i to bez względu na różnice u- 
strojowe obu państw, bez względu 
na to, jak w każdem państwie reali- 
zuje się myśl obywatelska. Sowiety 
oczywiście bardzo łatwo musiały na- 
brać przekonania, że nonsensowe są 
poduszczenia o jakichkolwiek ekspan- 
sywnych zamysłach Polski, że ci, któ- 


naj- 


rzy bajali o gotowości Polski do 
„interwencyj”, do wysługiwania się 
Polski komukolwiek w Europie — cy- 


nicznie kłamali. Polska nigdy o czemś 
podobnem nie myślała. Polska tylko 
broniła i broni swego stanu posiada- 
nia i nie życzy sobie, aby ktokolwiek 
pod ten stan posiadania podkładał 
miny. 

Z chwilą zatem, gdy sobie to w 
Moskwie  uświadomiono, gdy  ró- 
wnocześnie i w Polsce przekonano 
się o wzajemnych pragnieniach poko- 
jowego współżycia — zbliżenie dyplo- 
matyczne było samo przez się zrozu- 
miałe, było logiczną konsekwencją. 
To też jesteśmy od pewnego czasu 
świadkami coraz większego i ściślej- 
szeco rozwoju obopólnych stosunków. 

Oczywiście są to dopiero pierw- 
sze kroki. Jest jeszcze wiele do zro- 
bienia i niewątpliwie normalizacja są- 
siedzkich stosunków. w przyszłości 
przybierze coraz konkretniejsze kształ- 
ty. Zapowiedział to zresztą już w je- 
sieni sternik naszej polityki zagra 
nicznej, minister Beck, kiedy w wy- 
wiadzie, udzielonym przedstawicielowi 
„Tassa“ w Paryżu oświadczył, iż nie 
widzi żadnych przeszkód w dalszym 
rozwoju akcji porozumiewawczej mię- 
dzy oboma państwami. 

Ostatnie oświadczenia Mołotowa 
i Litwinowa, przepojone uznaniem 
dla idei pacyfizmu i tendencją urze- 
czywistnienia tej idei w stosunkach 
polsko-sowieckich — przyjmuje społe- 
czeństwo polskie życzliwie i z ufno- 
ścią, iż zbiorowym wysiłkom obu 
państw i ich kierowników uda się w 
przyszłości wzmocić jeszcze front po- 
kojowy i stworzyć w pokłóconej Eu- 
ropie piękny przykład ścisłego współ- 
działania dwóch największych organi- 
zmów państwowych Wschodniej Eu- 


ropy. 
M. 


Stowarzyszenie Weteranów b. Armji Polskiej we Francji 


Placówka 


Otrzymaliśmy odezwę Zarządu 
wspomnianej organizacji, podpisaną 
przez wiceprezesa p. Myśliwca, w 
której odwołuje się on do wszystkich 
zainteresowanych o nawiązanie kon- 
taktu przez pamięć na wspólną walkę 
o niepodległość Polski. 

Odezwa jest jak gdyby dekla- 
racją organizacji, stwierdzającą, że 


Szczepienia przeciwdyfte- 
rytowi. 

W związku z przeprowadzeniem 
szczepienia przeciwdyfterytowi u dzie- 
ci w wieku od 8 miesięcy do 2 lat, 
które są zarejestrowane w Stacji 
Opieki nad Matku i Dzieckiem, Ty- 
mczasowy Zarząd Miejski m. Pabja- 
nie zawiadamia, iż szczepienie to od- 
będzie się w Stacji w dniach 16 i 17 
b. m, od godz. 12 do 15 -tj. 


 Pabjanice. 


stoi ona „wyłącznie na gruncie pań- 
stwowości polskiej, uważając, że 
wszystko trzeba państwu nieść w 
ofierze i dla państwa poświęcić. Je- 
steśmy dawnymi żołnierzani w cywil- 
nych ubraniach. Dyscyplinę społeczną 
uważamy za główną podstawę naszej 
siły państwowej i główną ostoję na- 
szej niepodległości. I dlatego z całą 
lojalnością podporządkujemy się 
wszystkim poczynaniom Rządu“... 

„Konsolidację polityczną i 
społeczną, przeprowadzaną przez Rząd 
uważamy za najważniejsze zadanie 
chwili“... „Wszelkie partyjne wich- 
rzenia uważamy za nad wyraz szkod- 
liwe“... „Idziemy do pracy z hasłem 
jedności narodowej, scementowanej 
dyscypliną i karnością społeczną i pań- 
stwową*, 

Oto w krótkości ideologja no- 
wej organizacji, na którą może się 
pisać każdy prawdziwy obywatel kraju. 


IV Pokaz 
Drobiu, Gołębi, Królików i Zwierząt Futerk. 


Po paroletniej przerwie, Zwią- 
zek Hod. w Pabjanicach wystąpił z 
pokazem, który jako na pierwszy po 
prawie zan'kłej działalności Związku, 
przedstawił się w niektórych działach 
dość pokażnie jak pod względem ilo- 
ściowym, tak i jakościowym, czego 
dowodem znaczna ilość nagród. Na- 
leży podkreślić, że poprzednie wysta- 
wy były bardzo licznie obsyłane przez 
łódzkich hodowców, gdy obecny po- 
kaz, poza kilkoma obcymi wystawca- 
mi, reprezentowały tylko Pabjanice. 

Otwarcie pokazu rozmieszczone- 
go wyłącznie w drucianych klatkach 
w ilości zgórą 200, w sali „Sokoła“ 
odbyło się w d. 5 b. m. o godz. 11 
rano w obecności p. komisarza mia- 
sta R. Jabłońskiego, prezesa Centr. 
Kom. do Spraw Hodowli Drobiu w 
Polsce prof. M. Trybulskiego, zapro- 
szonych gości oraz całego Komitetu 
Wystawy i wystawców. 

Na otwarciu zabrał głos prezes 
Kom. Dr. W. Eichler, który podkre- 
ślił ważne znaczenie dla gospodarki 
kraju hodowli odpowiednich ras dro- 
biu i eksportu jaj standaryzowanych 
zagranicę oraz drobiu żywego i bite- 
go, na hodowlę królików, które w 
dobie obecnego kryzysu dają tanie i 
pożywne mięso, oraz skórki, gołębi 
pocztowych, potrzebnych wrazie woj- 
ny, wreszcie wszelkiego ptactwa i 
zwierząt ozdobnych, które dowodzą, 
że osoby hodujące je, mają poczucie 
estetyki i miłości przyrody, a więc i 
miłości blizżniego. Wezwaniem do 
kontynuowania swych zamiłowań w 
tym kierunku kończy dr. Eichler swe 
przemówienie, dziękując za przybycie 
wszystkim obecnym,  ofiarodawcom 
nagród oraz sędziom i zaprasza 
p. kom. Jabłońskiego do przecięcia 
wstęgi. 

P. Komisarz drziękując wystaw- 
com za pokaźny wysiłek i zachęcając 
ich do dalszej pracy w obranym kie- 
runku, otworzył pokaz, 

Nagrody przyznano następującym 
wystawcom: 

Drób i króliki.*) 

Combrzyński Władysław, Zgierz 
dypl. na medal złoty C. K. H. — za 
Szynszyle i kury Rodajlendy (karma- 
zyny). 

Dąbrowska Jadwiga, Rydzyny— 
dypl. na medal srebrny C.K.H.D. za 
indyki bronzowe i króliki Angory. 

Jingling Helmut — dypl. na me- 
dal bronzowy za kury Leghorny. 

Koło Gosp. Ziemianek w Rydzy- 
nach—list pochwalny CKHD i nagro- 
da wartościowa Zw. Hod. w Pabjani- 
cach za gęsi pomorskie. 

Krebs—list pochwalny za kury 
CKHD Langshany. 

Hersowa H., Widzew — list po- 
chwalny za kaczki Pekingi. 

Wildeman Rajnold—list pochwal- 
ny za kury włoskie kuropatwiane. 


Króliki, 


Kowalski Mieczysław — dypl. na 
medal złoty Zw. Hod. Zwierząt Fut. 
i nagroda wartościowa Tymcz. Zarz. 
Miejskiego za Srokacze. 

Jüngling Helmut—dypl. na medal 
srebrny CKHD i nagroda wartościowa 
p. dr. Eichlera za srokacze. 

Inż. Firaś Leon—dypl. na medal 
srebrny Zw. Hod. Zw. Fut. za kastor- 
reksy. 
Gusztan Bronisław, Łódź—dypl. 
na medal srebrny za podpałane (black 
and tan). 

Makarenko Ignacy—dypl. na me- 
dal bronzowy CKHD i nagroda war- 
tościowa Sekcji Hod. Królików za 
olbrzymy belgijskie. 

Stopczyńska J., maj. Wola-Zara- 
dzyńska—dypl. na medal bronzowy 
za szynszyle. 

Kraj Stanisław— dypl. na medal 
bronzowy i nagroda wartościowa Źw. 
Hod. w Pabjanicach za olbrzymy bel- 
gijskie. 

Pokrant Teodor, Zgierz — list 
pochwalny za Hawanna-reksy. 

Maciaszek Bolesław — dypl. na 
medal bronzowy i nagroda wartościo- 
wa p. Durajskiego Fr. 


Holweger Hugo—list pochwalny 
za srebrzyste-brunatne. 

Baranowski Tadeusz — list po- 
chwalny za szynszyle, 


Gołębie Pocztowe. 


Hillebraad—dypl. na medal zło- 
ty i nagroda wartościowa Zarządu 
Miejskiego w  Pabjanicach. 

Firaś L.—dypl. na medal srebr- 
ny CKHD i nagroda p. Hillebrandta. 

Dolewka Ferd.—dypl, na medal 
srebrny i nagroda wartościowa Zw. 
Werner Rajnołd — dypl. na me- 
dal srebrny. 

Hiller Józef—list pochwalny. 


Jensz Paweł—dypl. na medal 
bronzowy. 
Swieczewski Adam — list po- 


chwalny i 
Wernera B. 

Wildeman R. — list pochwalny 
CKHD. 

Zagórowski Fr.—list pochwalny 

Franczak St. — list pochwalny 
CKHD i nagroda wartościowa p. 
Hillebrandta A. 

Jabłoński Edm., Zd.- Wola — list 
pochwalny. 

Królikowski Ludwik, Zd.-Wola— 
list poohwalny CKHD. 


Gołębie ozdobne. ** 


Hegenbart Oskar—dypl. na me- 
dal złoty za sroki angielskie. 

Eppel Stefan—dyplom na medal 
srebrny za Stralsundskie. 

Vogelsang— dypl. na medal bron- 
zowy i nagroda wartościowa p. Zer- 
bego za goł. Stralsundskie. 

Kępicki Antoni—dyplom na me- 
dal bronzowy za /Trzęsioszyjki. 

Langhans Juljusz—dypl. na me- 
dal bronzowy za Białogłówki angiel- 
skie i Mnichy. 

Masicki Józef— dypl. na medal 
srebrny i nagroda wartościowa p. dr. 
Eichlera za Mnichy. 

Wojciechowski Wincenty — list 
pochwalny za Garłacze Angielskie. 

Pech Artur — dypl. na medal 
bronzowy zą Strassery. 

Witike Rudolf— list pochwalny 
za Wiedeńskie. 

Gertner Marcin—list pochwalny 
za Gile i Wiedeńskie białe. 

Rensz Leonard—list pochwalny 
za srebrniaki polskie. 

Eppel B. — dyplom na medal 
bronzowy za srebrniaki polskie. 

Szczepański Władysław list po- 
chwalny za srebrniaki polskie. 

Wildeman Rajnóld — dyplom na 
medal bronzowy za srebrniaki i na- 
groda wartościowa Tymcz. Zarządu 
Miejskiego za kury włoskie kuropa- 
twiane i gołębie srebrniaki. 


Koty. 


Dr. Witold Eichler—dyplom na 
medal złoty Zw. Hod. Zw. Panika: 
wych za koty sjamskie. 


Fretki. 


Grelus Stanisław list pochwal- 
ny za fretki. 


nagroda wartościowa p. 


z 


* O ile nie wymieniona miejscowość, 


hodowca zamieszkuje w Pabjanicach. 

** Wobec ograniczonej ilości medali 
złotych, dr. Eichler zrzekł się takowego za 
gołębie „Loki“. 


Wielka Zabawa „Rodziny 
Policyjnej* i Policyjnego 
Klubu Sportowego. 


W dniu 1 lutego w salach p. Bu- 
dzińskiego odbędzie się wielka zaba- 
wa wspomnianych stowarzyszeń pod 
protektoratem J. W.P, inspektorowej 
Torwińskiej. Na organizacyjnem po- 
siedzeniu, które odbyło się w dniu 
9 b. m. pod przewodnictwem p. kom. 
Grzywaka, ukonstytuowano Komitet 
i podzielono się na sekcje. Zabawa 
zapowiada się b. interesująco i będzie 
obfitować w moc niespodzianek. Bu- 
fet i cukiernia we własnym zarządzie. 


Nr. 2 


GAZETA PABJANICKA 


Bezrobotni maniłestują. 


W dniu 3 b.m. zdążającego do 
domu komisarza Jabłońskiego oto- 
czyli na ul. Kościuszki bezrobotni 
interwenjując o zwiększenie pomocy- 
co zależy — jak twierdzili delegaci, 
którzy byli w Urzędzie Wojewódz- 
kim w Łodzi—tylko od p. Starosty 
i p. Komisarza” 

Komisarz Jabłoński oświadczył 
bezrobotnym, iż uważa ciągłe 
wysyłanie delegacji za zbędne, gdyż 
iozmowy z delegacjami zajmują mu 
wiele czasu, i pszeszkadzają w pra- 
cy tem więcej że zna dobże sytua- 
cję bezrobotnych i bez ich nacisku 
z p. Starostą interwenjuje u władz o 
zwiększenie pomocy. 

Ponieważ p. Komisarz uważał, 
iż delegacja alba przekręciła albo, 
żle zrozumiała udzieloną jej przez p. 
naczelnika Jagiełłę odpowiedz, zażą- 
dał, by ci sami delegaci udali się z 
nim do Łodzi, celem przekonania 
się o stanie faktycznym. 

Na audjencji u p. naczelnika 
Jagiełły okazało się, że faktycznie 
dełegaci przekręćili słowa p. naczel- 
nika oraz iż tak p,p. Starosta i Ko- 


misarz interwenjowali w Wojewódz- 


twie, jak i Województwo u władz 
centralnych o zwiększenie pomocy. 

Ponieważ równocześnie okaza- 
ło się, iż p. Wojewoda wysłał do- 
datkowe kredyty, zwiększające o 
50 proc. dotychczasową dotację Lo- 
kalny Komitet w dn. 5 stycznia wy- 


dał z tych zwiększonych  dotacyj 
bony po 9, 7, 5, i 250 zł, 

Równocześnie p. Komisarz e- 
nergicznie zabiega o zatwierdzenie 
statutu Towarzystwa Pomocy Bezro- 
botnym. 

Jak się dowiadujemy w ostate- 
cznej chwili Tymcz. Zarząd Miejski 
przystępuje do rejestracji wszystkich 
bezrobotnych w dniu 16—20 b.m a 
około 25 bm. wyda pierwsze bony 
dzięki kredytowi, uzyskanemu w S5. 
S.S. „Społem“ Dalsze przydziały bo- 
nów będą już reguralnie dokonywa- 
ne, 

Widząc troskę władz i Zarządu 
Miejskiego, które w nader trudnej 
sytuacji finansowej w miarę możno- 
ści czynią wielkie wysiłki, by spro- 
stać zadaniu wyrażamy  ździwienie, 
iż pewne niepoczytalne jednostki dla 
celów chyba tylko politycznych i 
osobistych mącą wodę i skłaniają 
beżrobotnych do zupełnie niepotrze- 
bnych manifestacji, aby się potem 
chwalić, iż ich energji i „wdzięczno- 
ści” głodni zawdzięc zają pomoc i 
opiekę. Znamy się na farbowanych 
lisach, strojących się w piórka. 

Równocześnie apelujemy do ca- 
łego społeczeństwa, znajdującego się 
w lepszej sytuacji, by na apel Tow, 
Pomocy Bezrobotnym  pośpieszyli 
deklarując składki członkowskie, z 
których będzie udzielana pomoc 
najwięcej potrzebującym. 


Przeniesienie p. Kazimierza Staszewskiego. 


Dekretem Pana Ministra Wyz. 
Religijaych i Oświecenia Publicznego. 
Kierownik siedmioklasowej szkoły im. 
Grzegorza Piramowicza został z dniem 
1 stycznia r.b. przeniesiony na równo- 
rzędne stanowisko do Warszawy. 

Na skutek tego zarządzenia p. 
Staszewski w bieżącym tygodniu Pa- 
bjanice opuścił. Pabjanice straciły je- 
dnego z wybitnych działaczy pedago- 
gicznych i społecznych. Swoją dzia- 
łalność pedagodiczną p. Staszewski 
poza szkołą prowadził na terenie Zw. 
Nauczycielskiego, piastując przez pa- 
rę lat godność prezesa Okręgu Łódz- 
kiego oraz mandat członka prezydjum 
Zarządu Głównego. 

Na terenie Pabjanic pracuje ja- 


ko prelegent na różnych kursach dla 
nauczycieli szkół powszechnych. 

Przez cały szereg lat pracował 
w redakcji naszej „Gazety Pabjanic- 
kiej“, w wielu organizacjach społe- 
cznych, w ostatniej Radzie Miejskiej, 
jako przewodniczący komisji finanso- 
wo-budżetowej, słowem, jak już powie- 
dzieliśmy wyżej, tracimy w p. Staszew- 
skim wytrwałego i dzielnego praco- 
wnika na niwie oświatowej i społecz= 
nej. 

Redakcja składa na tem miejscu 
p. Kazimierzowi Staszewskiemu ser- 
deczne podziękowanie za wieloletnią 
pracę w redakcji oraz zyczenia jak 
największego powodzenia na nowem 
stanowisku. 


KRONIKA. 


Z Partji Pracy. 


Zarząd P. P. podaje do wiado- 
mości członków, że sekretarjat partji 
mieści się przy ul. Pułaskiego Nr. 3, 
lewa oficyna, parter. Dyżury we wtor- 
ki od godz. 6—8 wiecz. 


Jasełka w ochronie. 
W dniu 20i 21 stycznia r. b. 


odegrana zostanie w Ochronie Kato- 
lickiej „Jasełka“ w nowem opracowa- 
niu scenicznem, udział bierze z górą 
30 osót, Jasełka zapowiada się inte- 
resująco, to też Zarząd Ochrony ma 
nadzieję że rodzice gromadnie przy- 
prowadzą swych milusieńskich. 


Podziękowanie. 


Kat. T-wo Dobr. (Ochr. Kat.) 
'tą drogą składa podziękowanie p. J.A. 
Morawskim z ul. Kilińskiego za ofiaro- 
wane 70 mtr. materjału na bieliznę dla 
sierot i cukierni |, Piątkowskiego za 
zebrane zł. 34,40 do puszki. 


Lista ofiarodawców, 
którzy zamiast życzeń świątecznych 
i noworocznych złożyli ofiary na rzecz 
dzięci ociemniałych 

p. Hauzer Wacław zł. 3. 

p. Kubikowa Irena zł. 1. 

Bezimiennie zł. 4. 

p: Nowakowa Sabina zł. 7. 

p. Kodura Jan zł. 2. 

Zarząd Propagandy Prasy Kato- 
lickiej w Pabjanicach zł. 3. 


Pracownicy Rytowni Pabjanie- 
kich Zakładów Włókienniczych dawn. 
„R. Kindler* zł. 25. 

Goście zebrani na zabawie Syl- 
westrowej Rodziny Radjowej zł. 49. 

Wszystkim szlachetnym ofiaro- 
dawcom, którzy w okresie świąt nie 
zapomnieli o dzieciach ociemniałych 
Zarząd Rodziny Radjowej składa tą 
drogą serdeczne podziękowania. 


Zmiany w Radzie K. K.O. 


Wobec wyjazdu P. K. Staszew- 
skiego na stałe do Warszawy w skła- 
dzie Rady KKO zaszły następujące 
m przewodniczącym na miejsce 

„ K. Staszewskiego wybrany został 
A Teofil Luboński, zastępcą zas zo- 
stał p. Roman Ruszewski. 


Z Ubezpieczalni Społecznej. 


W związku z ekspinowaniem 
umowy z lekarzami Ubezpieczalni, 
została zawarta nowa umowa na od- 
miennych zupełnie warunkach. 

Mianowicie lekarze będą pobie- 
rać z dn. 1.1.34 r. 11 proc. od wpły- 
wów Ubezpieczalni, przyczem obli- 
czenie będzie miało miejsce na pod- 
stawie przeciętnej ostatnich 3-ch mie- 
sięcy. 

Suma ta będzie dzielona między 
wszystkich lekarzy w obydwóch po- 
wiatach Ubezpieczalni, proporejonal- 
nie do ilości przepracowanych godzin 
w ostataim miesiącu. Wszystkie czyn- 
ności każdego lekarza są przytem 


„ate MASKOWY 


sprowadzone do f. zw. 
czeniowej; a więc jeśli np. 


godziny obli- 
lekarz ma 
miesięcznie 100 godzin obliczenio- 
wych, to w tę ilość wchodzą godzi- 
ny ordynacyjne, zabiegi, dyżury, po- 
rody na mieście, urlopy i dodatek za 
wysługę lat. 

Podstawa taka przyjęta została 
we wszystkich ubezpieczalniach. 

Lekarze zyskują zato inne pra- 
wa jak dodatek za wysługę lat, opła- 
tę przez  ubezpieczalnię składek 
ZUPU, odszkodowania w razie wy- 
mowienia posady za każdy przepra- 
cowany w Ubezpieczalni rok, pobory 
za inwestycje etc. 

Taki sposób regulowania pobo- 
rów lekarzy został wybrany na sku- 
tek przewidywanych zmniejszonych 

wpływów w Ubozpiecyalniach: jako- 
też aby nie doprowadzać ich do u- 
padku finansowego w wypadku zam- 
knięcia zakładów przemysłowych, 
strejku ełe. 

Również i wszyscy urzędnicy 
ubezpieczalni począwszy od poborów 
miesięcznych ponad 200 zł. da naj- 
wyższych będą z dniem 1.IV mieli 
obniżone pobory od 4—10 proc. 


Komunikat. 

W uzupełnieniu komunikatu I-go 
Stow. Właść. Nieruch. Chrześcijan w 
Pabjanicach, Zarząd podaje do wia- 
domości, że prezes p. E. Wendler 
nigdy skarbnikiem nie był i żadnych 
funduszy na ufundowany sztandar dla 
Stow. w 1927 r. nie zbierał. Do pro- 
wadzenia rachunków ze zbiórki na u- 
fundowanie sztandiru był  wybra- 
ny specjalny skarbnik, który roz- 
liczał się z wszelkich wpływów i wy- 
datków przed Komitetem. 

ZARZĄD 
I-go Stow. Właść. Nieruch. 


Zabójstwo w zapalczywo- 
ści. 

Niejaki Józef Adamkiewicz w 
wieku 21 lat, zam. przy ul. Słowac- 
kiego |2, na przejeżdzie kolejowym 
przy ul. Lutomierskiej z paroma to- 
warzyszami przyczepili saneczki do 
sanek przejeżdźającego gospodarza, 


podobno za jego zgodą, aby ich 
zwiózł z góry na dół. 
Podczas zjeżdżania właściciel 


sanek zaczął bić siedzących na do- 


m — 


EUNT BRA REETA A TE 


czepianych saneczkach batem, 
że ci musieli zeskoczyć, 
wiwszy swe saneczki. 


Wtedy, pragnąc swą własność 
odebrać, póczęli gonić nieznanego 
gospodarza, który oddał do nich 
kilka strzałów, raniąc śmiertelnie w 
okolicę serca Adamkiewicza. 


tak, 


pozosta- 


Dostarczony on został w a- 
gonji do szpitala  Ubezpieczalni, 
gdzie niezwłocznie zmarł. Zabójcą 
okazał się niejaki Maciaszek ze wsi 
Petrykozy. 


Epidemja złamań. 


Okres ostatniej odwilży z nie- 
dużymi przymrozkami, jak zwykle 
zaznaczył się dużą ilością nieszczę- 
śliwych wypadków z powodu śli- 
zgawicy. 

W ostatnim tylko tygodniu do 
Ubezpieczalni zgłosił się cały szereg 
chorych z silnemi potłuczeniami, o- 
rez złamaniami kończyn. W jednym 
dniu np. zgłosiły się Barbara No- 
wieka, Katarzyna Dukała i Józef 
Dychto ze złamaniem kości przed- 
ramienia, a chorzy tacy pozbawieni 
zostają pracy na kilka tygodni, tra- 
cąc zarobek i obciążając Ubezpie- 
czalnię przez niedbalstwo właścicieli 
domów, którzy zapominają o co- 
dziennem posypywaniu piaskiem 
chodników.. Nasze władze powinny 
energicznie wystąpić wobec opor- 
nych. 


Walne zgromadzenie Tow. 
Sport. Krusche i Ender. 


W dniu 25 stycznia b.r. o godz. 
5-ej p.p- w l terminie i o godz. 6-ej 
w Il terminie odbędzie się Walne 
Zgromadzenie w sali Ochotniczej 
Straży Pożarnej. 


Z „Legjonu Młodych“. 


W środę, dnia 10 b. m. w sali 
Legjonu Młodych przy ul. Kościuszki 
14, wygłosiła p. Janiszewska referat 
n.t. „Powstanie styczniowe 1863 r.“ 
Prelegentka dorzuciła do znanych już 
nam faktów cały szereg nowych np.: 
organizacja policji i stanowisko do 
powstania Marszałka Józefa Piłsud- 
skiego. 

Następne zebranie ogólne dnia 


24 b.m. 


UBEZPIECZALNIA SPOŁECZNA 


w PABJANICACH. 


Dgłoszenie. 


W związku z wejściem w życie Ustawy o Ubezpieczeniu Spo- 
łecznem z dnia 28.1IL.1933 r. (Dz. U. R. P. Nr. 51/33) podajemy do 
wiadomości, że dotychczasowa Kasa Chorych w Pabjanicach została 
przekształconą na Ubezpieczalnię Społeczną. 


W zakres Ubezpieczalni wchodzą: 

1) Ubezpieczenie na wypadek choroby i macierzyństwa, 

2) Ubezpieczenie od wypadków i chorób zawodowych. 

5) Ubezpieczenie pracowników umysłowych, emery- 
talne i na wypadek braku pracy. 

4) Ubezpieczenie emerytalne robotników. 

Rozporządzeniem Rady Ministrów z dnia 27,XIL.1933 r. (Dz. U 


R. P. Nr. 102/33), wymieniona ustawa weszła w życie z dniem 1-go 


stycznia 1934 r. 


Wobec powyższego wszyscy pracodawcy obowiązani są do pi- 
semnego zgłaszania do Ubezpieczalni każdego pracownika tak fizycz- 


nego jak i umysłowego do dnia 14 stycznia r.b., 


jakgdyby zostali 


w dniu 1 stycznia r. b. przyjęci na nowo do pracy, a nowoprzyjętych 
w r.b.—w ciągu 7 dni od dnia zatrudnienia. 


Wszelkie druki nabywać 
Pabjanieach ul. Rocha Nr. 


można w biurach 
8 i w Ośrodkach leczniczych na terenie 


Ubezpieczalni w 


Ubezpieczalni (powiaty łaski i sieradzki). 


Pabjanice w styczniu 1934 raku. 


DYREKTOR: 
(—) P. GOLIŃSKI. 


KOMISARZ : 
(7) J, KOMARNICKI. 


tejs 


Rewelacyjne dodatki : 


STAN CZYNNY. 


mma 


Wojna dzielnych Amazonek z Grekami. 
Niewidziany dotąd na ekranie przepych wystawy. 1000 najpiękniejszych kobiet w Hollywood. 


WIOSNA PTAKÓW przepiękna groteska rysunkowa w kolorach 
Tygodnik dźwiękowy FOXA. 


Do niedzieli dnia 14 grudnia b.r. 


Elissa Landi i Dawid Maniev w najnowszym filmie FOXA pit, 


NOWA PŁEĆ 


Do niedzieli 14 stycznia b.r. 


«u 

E O słodka Magde Bellamy i niesamowity Bola Lugori 
S 4 == "w filmie p. t 

330 BIAŁY UPIÓR 

3 ś F- oraz film p.t.: 

+: © Zapomniana melodja 

a z W roli głównej najznakomitszy dyrygent światła JACK PAYNE. 


GAZETA PABJANICKA 


Kapitalne sceny bachanalji. 


KOBIETA-TARZAN farss w 2-ch aktach, 


Poniedziałek, wtorek i środa 


Monumentalny Him biblijny mówlony I śpiewany 
w języku żydowskim 


JÓZEF W EGIPCIE 


Nr. 2 


KRONIKA PAT:A. 


BILANS 
Komunalnej Kasy Oszczędności m. Pabjanic 


zestawiony w dniu 3t grudnia 1938 roku. 


Rewelacja ostatuich czasów, ta za 
Paryż 


Poniedziałek, wtorek i środa 


Król cowboyów—najpiękniej zbudowany mężczyzna GEORGE O'BRIEN jako 


BIAŁY WÓDZ 


Dziki Zachód. Wędrówki pionierów. Napad Indjan; 
Już od czwartku 18 stycznia 


PIEŚŃ NAD PIEŚNIAMI 


z MARLENĄ DIETRICH w roli głównej. 


Od ezwartku 19 styeznia b.r. 


którą szaleje 


Amnabela 


w mao 5 dramacie dziewczyny „do wszyst- 
kiege" 


MARIE 


STAN BIERNY. 


1. Kasa Zł. 57509.25 
2. R-ki bieżące w  instyt. kredytowych x 15 601.29 
3. Papiery wartościowe s 26 565.15 
4. Pożyczki na weksle poręczone Zł. 66 431.30 
Sa » na zastaw „ 19667.19 
6. x w r-ch bieżących „ 179370.— 
r (2 A komunalne „ B1608.-—,„  317076.49 
8. Weksle zdyskontowane 503 956.38 
9, » protestowane 39 278.07 
10. Ruchomości |. r 32 416.20 
11. Rachunki Różne í 28 434.17 
12. Procenty okresu przyszłego 1 826.94 
Zł. 1022663.94 
13. Weksle i dokumenty do inkasa „  275659.50 
14. Depozyty A 5 a „ . 165030.— 
Zł. 1463 353.44 
STRATY. 


Kapitał Zakładowy . 
> zasobowy 
Fundusz amortyzacyjny . 
„ specjalny dla wkład. 
Wkłady oszczędnościowe 
Rachunki czekowe : 
Kredyty udzielone Kasie 
Redyskonto 
Zobowiązania inkasowe 
Sumy przechodnie . 
Procenty okresu przyszłego 
„ Czysty zysk 


0 OOZAOVDN TONIE 


Różni za inkaso 
Deponenci 


Rachunek Strat i Zysków za 1933 r. 


Komunalnej Kasy Oszezędności m. Pabjanie 


Zł. 100000.— 
n 11 306.47 
Zt. 6303.— 
ore MEA 515.04 , 6818.04 
»  676980.91 
$ 84 784.— 
á 25 000.— | 
»  103292,— 
z 7 291.18 
f 777.30 
a 5 326.83 
3 1087.21 
Zł. 1022663.94 
w  275659.50 | 
„»  165030.— | 
Zł. 1 463 353.44 


ZYSKI. 


Koszty handlowe 
a) osobowe 
b) rzeczowe 


Amortyzacja 


Odpisy: 


b) na straty na inkasie 
Czysty zysk 


w/z Księgowy: 
—) A. Neugebauer. 


Procenty i prowizje wypłacone 


a) na rezerwę na należn. wątpliwe 


Zł. 72476.83 


36 180.09 


25 033.71 „ 61 213.80 


3 241.97 


Zł. 4706.71 
5 565.56 „ 5272.27 


» 1 087.21 
Zł. 143292.08 


wlz Dyrektora: 
(—) B. Hans. 


KRONIKA. 


Ofiara. 


P. Kazimierz Staszewski oddane 
mu do dyspozycji 250 zł. składa na 
świetlicę Zw. Pracy Obyw. Kobiet 
bla biednych dzieci. 


Bal Maskaradowy. 


Tutejsze Tow. Gimn. „Sokół* 
urządza w dniu 27 b.m. w sali wła- 
snej doroczną Maskaradę. 

Wnioskując z lat poprzednich 
należy przypuszczać, że całe Pabjani- 
ce jak zwykle spotkają się w Sokole, 


Do akt Nr. Km. 8371/83 


Ogłoszenie. 


Komornik Sądu Grodzkiego w Pa- 
bjanicach, rewiru l, zamieszkały w Pabja- 
nicach, przy ul. Pułaskiego Nr. 17, na za- 
sadzie art. 602 K. P. C. ogłasza, że w 
dniu 23 stycznia 1984 r. od godz. 12 w Pa- 
bjanicach, przy ul. Warszawskiej Nr.51, od- 
będzie się publiczna licytacja ruchomości 
a mianowicie: maszyny do  krochmalenia 
osnów f-my „Gebriider Sucker, oszacowa- 
nych na łączną sumę zł. 3000.—, które 
można oglądać w dniu licytacji w miejscu 
sprzedaży, w czasie wyżej oznaczonym. 


Pabjanice, dnia.9 stycznia 1988 r. 
Komornik (—) K. Garczyński. 


by tam beztrosko, w szampańskmi 
humorze i przy dźwiękach pierwszo- 
rzędnego jazzu spędzić jedną noc 
karnawału. 


A więc! 27 stycznia wszyscy do 
„Sokoła“, 


Zaproszenia można otrzymywać 
w kancelarji Towarzystwa każdego 
dnia od godz. 19-ej do 2l-ej. 


Gry sportowe 
Martwy w tym roku sezon gier 
sportowych ożywił czwórmecz, zorga- 
nizowany przez Pabj. Stow. Gimn. w 
niedzielę dnia 7 stycznia b.r. 


Do zawodów stanęły drużyny 
„koszykówki“ K, S. „Geyer“ z Łodzi, 
P. S. G., Gimnazjum Niemieckiego i 
Legjonu Młodych. 

Wyniki techniczne przedstawiają 
się następująco: 

K.S. „Geyer*—Legjon Młodych 16:28 
gra bardzo ciekawa. Zwycięstwo pa- 
bjaniczan zasłużone, 


Gimn. Niem, —P. S. G. 20:26 


W finale spotkały się drużyny: 
P.S.G.—Legjon Młodych 18:17. 


Redaktor i wydawca w imieniu Komitętu: Dr. Witold Eichler. 


| Procenty i prowizje pobrane. 


Zarząd: 


(—) Jabłoński Roman 
X 


Zł. 143292.08 


ZŁ, 


143 292.08 


) Papiewski Feliks 


(7) Skibiński Henryk, 


Drużyna Legjonu Młodych, ma- 
jąc za sobą świetne zwycięstwo nad 
łodzianami zlekceważyła przeciwnika 
przez co zaprzepaściła pewne zwy- 
cięstwo, walcząc na remis (w koszy- 
kówce przewaga jednego punktu nie 
decyduje o zwycięstwie). 


/ 
EAU WO ELZZZBOTKZSZANSZZAOZY W RAZER A EOE EES 


ERIE E 
Zapisujcie się do 
Żeńskiego Oddz. Zw. Strzeleck. 


Zgłoszenia przyjmuje codziennie kan- 
celarja szkoły powsz. Nr. 19, Zamko= 
wa 65, godz. 11—12 i 17—19. 


TYMCZASOWY ZARZĄD 


| 


MIEJSKI m. PABJANIC. 


Wyłożenie preliminarza budżetowego 
na rok 1934/85. 


Na podstawie par. 2 rozporządzenia Prezydenta Rzeczypospolitej z dnia 


17 czerwca 1924 r. 


(Dz. Ust. Nr. 51, poz. 522) oraz par. 51 rozporządzenia 


wykonawczego Ministra Spraw Wewnętrznych z dnia 6 grudnia 1932 r, (Dz. 
Ust. Nr. 11, poz. 71 z 1933 r.) Tymczasowy Zarząd Miejski niniejszem ogła- 


SZŁA, że 


á Preliminarz budżetowy na rok 1934/35 wyłożony został 


do publicznej wiadomości w lokalu Tymczasowego Zarządu Miejskiego (po- 
kój Nr. 2 (parter) na okres od i5 do 22 stycznia 1934 r. włącznie. 
Zainteresowani członkowie gminy, którymi są płatnicy danin komunal- 


nych mogą w powyższym czasie w godzinach urzędowych, t. j. 


od godziny 


8 do 13 wyłożony preliminarz budżetowy przeglądać oraz zgłaszać zarzuty 


i spostrzeżenia, 


Zarzuty te składać można pisemnie, lub ustnie do protokółu w Wy- 


dziale Finansowym. 


Pabjanice, dnia 10 stycznia 1934 roku. 


„Nasza Drukarnia* 


Komisarz Rządowy 


(7) R. Jabłoński. 


a 


sp. £ o. o. w Pabjanicach, ul, Kościuszki 14, tel. 67, 


